Prenumerata w Łodzi wynosi: 
Rocznie 6 rb., półracznie 8 rb., kwartalnie 1 rh 
50 kop., miesięcznie 50 kop. a 


Za odnoszenie da domu 10 kop. miesięcznie, . 
Zagranicą miesięcznie rb. 1. - ` 


Kantor własny: Warszawa, Marszałkowska Sla 
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czarodziejską  zuikają wszelkie 
plamy, pryszcze, wągry, mokre, 
suche liszaje,. krosty,: wszelkiego 
rodzaju choroby skórne, przez 
codzienne konsekwentne używa - 
nie mydła Księdza  Kneippa. 


. no. > Bo i u 
Dr. A. Wołyński 
Łódź, Piotrkowska S9 
były asystent kliniki nniwersyteckiej prof. 

Hinsberga w Wrocławiu e 
Cheroby uszu, mosa i gardła 
Przyjmuje od 10—12 i od 4—6 .po poł. w 


niedziele i święta od 10—12. 1375 


Za lat 200. 


Każdy naród ma swoje fantazje 
polityczne, odbiegające od szarej 
teraźniejszości, a niosące się w przy- 
SZłOŚĆ. | 

Nie mówiąc o treści, ton, 'styl 
i barwa takich fantazji są rozmaite, 
Pióro autora ogromną tu gra rolę. 
Bellamy dawniej, obecnie Wells, 
obaj przez pryzmat anglosaski na 
przyszłą fizjognomję świata poglą- 
dający, odnieśli . sukces, przyczem 
pierwszy, swoim 2000 rokiem, nieby- 
wały. DE ; 

Co będzie? Pytanie necące i 
nękające indywidua, uwikłane w sieć 
życiową symbolicznej Mai i narody 
wtiłoczone w tryby własnej lub cu- 
dzej państwowośi, © ©0000 

Stąd wzóżbiarstwo, stąd chime- 
ry społeczno-polityczne, stąd wresz- 
cie pomysły, ujmowane w literacką 
formę, autorów ogniskujących pro- 
mienie życzeń, pożądań i westchnień 
ogółu. AC dy, 

Współcześni niemcy są poprostu 
opętani wizjami swego Światowład- 
czego rozpędu. Nie mogąc jednak 
narazie zająć się realizacją swych 
chimer politycznych, zajmują się z 


upodobaniem, lepiej: z namiętnością, 


ora Biegańs” 


 Łualne i pozytywne. | 
„dawno w Berlinie wydany - dramat 


 Austrji nie będzie. Natomiast mie- 
"dzy Baltykiem a Adriatykiem ułoży 
„się wielkie państwo słowiańskie pod 


czywiście, Z Anglji, Szwecji, 


S 


| ad a, Wychodzi codziennie po południu, eprócz nie 
scboty z ecdatkami Hustrowaneni dla prerumeratorów, 


Redaktor lub jego zastępca przyjmuje interesantów w sprawach redakcyjnych -- 


Wtorek, 21 Kwietnia 1914 r. 


OB Egze 


plarz pojedyńczy 3 kop. ` H 


ASi ara E as WE 


od 9 do 1 w redakcji — Widzewska 106a. i od 7 do 8 w administracji ulica 
l Przejazd 1. . 


Redakcja ulica Widzewska nr. 106a (Telefonu Ni. 
Przejazd nr. 1 (Telefon 20-30). Nr. 


20-22). Administracja — 
skrzynki pocztowej 570. 


Rękopisów drobnych redakcja nie zwraca. 


* W niedziele i świeta Administracja otw: 


m 6. Tel 198-65. Filje: zgi 


arta od godz. 1i rana „do 1 po południy, 


erz, Aleksander Lach, kiosk koiportacyjny- :: 


dziel i świąt uroczystych. 


Zduńska Wola, Księgarnia Welenowskiego. 


Ogłoszenia: Nadesłane na 1 stronicy 50 kop. ZA 

= wiersz lub jego miejsce, wśród teks% 

60 kop. reklamy po tekście 15 kcp., nekrologja 

15 kop., Ogłoszenia zwyczajne 10 kop. Zamiejscowa 

po 12 kop. za wiersz noenparelowy. Ogłoszenia mała 

1 ipół kop.. za wyraz. Każde ogłoszenie najmniej 
10 wyrazów. i 


OE LEEN 


pg art, teatru Kra- 
YU, kowskiego, oraz 


tylko do 25 Kwietnia r. 
„lamia W Loli |, 


OCZNE OSTRĄ EA PEOWRETEZ A NEE EENE 


ich urzeczywistnieniem literackiem 


i kartograficznem. Wszędzie * widzą: 
spisek przeciwko sobie, wszędzie wi- 
dzą wrogów, wszędzie chcą widzieć 


"swych przyszłych wasalów, a nawet. 


niewolników. Marzą o nałożeniu ja- 
rzma całemu światu.. A że marzą 


głośno w mowie, a czytelnie w ga- 


zecie i książce, wiąc budzą wśród 
sąsiadów łatwo zrozumiały: niepokój. 

Większość niemieckich dzienni- 
karsko-książkowo-teatralno-kartogra- 
ficznych elukubracji politycznych jest 
tak naiwna, że sięo nich nie wspo- 
mina. SA ć 

Ale trafiają się rzeczy ciekawe; 


'a nawet.znamienne ze względu na 


ukryte w nich myśli tolityczne ak- 
Np. taki nie- 


p. t. „Abgrund*. Skomponował go 
któryś z junkrów pruskich, pisujący 


pod pseudonimem hr. Teja. 


- Cóż ten nowoczesny krzyżak 
przewiduje za 200 lat? A oto co: 


rządami jakiegoś przepotężnego wład- 
cy imieniem Włodzimierza. 

Oczywiście w pryzmacie prusa- 
ka będzie to powiększona o całą 
Austrię Rosja. Francja zgaśnie, Wło- 
chy onego władcy Włodzimierza bę- 
dą wasalem, 

Zresztą cała Europa zadrży przed 
nim, zwłaszcza, gdy sięgnie po ży- 


-wiol germański, I wówczas to obu- 
„dzą się germanowie, reprezentują- 


cy, oni jedynie, czysty element a- 
ryjski na tle ogólnej pstrokacizny 
etnicznej.  Germanowie, którzy w 
decydującym 2106 roku będą się 
składać tak, jak dzisiaj: w Rzeszy 
niemieckiej, pod -Hohenzoliernami o- 
Danii, 

Norwegji i nawet Holandji | 5 
Ale ta Rzesza niemiecka, skut-. 
kiem potęsującego się industrjaliz- 


p. W. 


iii ei” 


-kamy się jej, 


b. 


cały przemysł, handel i żeglugę. 
Niemcy będą również chodzić w ich 


jarzmie, jak owce i barany. Złowro- 


gi pacyfizm żydowski wypompuje z 
nich wszelką rycerskość, wszelką 


wojowniczość. Na terytorjum Rze- ` 


szy powstaną autonomje polskie w 
Poznańskiem, na Śląsku, a nawet 
gdzie?.. w Westfalji... Polskie księ- 
stwa pod rządami niemieckich drob- 
nych dynastów. Tak: to będzie... 

I to się właśnie nie spodoba za 
200 lat owemu przepotężnemu Wło- 
dzimierzowi, który postawi niemcom 
ultimatum: albo polacy otrzymają w 
swych autonomjach książąt z rasy 
słowiańskiej, albo wojna. ` 

W wyobraźni przeto pruskiego 
fantasty powód do walki świata 
germańskiego, 
nawróconych na pruski germanizm. 
anglików, holendrów, duńczyków, 
norwegów i Szwedów, ze Światem 
słowiańskim dadzą polacy. I będzie 
wojna... w 2106 roku. Nie docze- 
doczekać się jednak 
możemy szybszego spopularyzowa- 
nia idei t. zw. wojny prewencyjnej, 
czyli zapobiegawczej, której powa- 


żnem  omawianiem zajmowała się 
niedawno cała prawie prasa nie- 
miecka. 


-Hr. Teja, pisząc swój dramat, 
miał na myśli tę otchłań, w którą 
się niemcy wraz z innymi „germa- 
nami* jakoby staczają i stoczą, je- 
żeli w dalszym ciągu będą zamiast 
o militarrzmie, myśleć o industria- 
lizmię i pacyfiżmie. Innemi słowy, 
jeżeli pośpiesznie nie poczną germa- 
nizować połaków i równie p sśnie- 
sznie nie zabiorą się do orężnej roz» 
prawy z Rosją, wówczas za 200 lat 
będą mieli do czynienia z autono- 
mjami polskiemi w Westialji i tych- 
że opiekunem chimerycznym, ` sło- 
wiańskim władcą, Włodzimierzem, 


mu, będzie niewolnicą żydów-pluto- = ` 


krałów. Ci zogoiskują w swem ręku 


składającego się z 


.  Zainicjowana przez „Koeln. Ztng.* 
polemika w sprawie stusunków między 
Rosją a Niemeami wciąż jeszcze znajduje 
oddźwięk na szpaltach prasy rosyjskiej. 
„ Wiłenskij Wojennyj Listok* w tych dniach 
zamieścił artykuł o gotowości armji rosyj- 
skiej do boju. a 

„Jesteśmy gotowi. Gotowi 0 ty: 
le, że każdej chwili możemy zacząć 
wojnę z kimkolwiek. Oczywiście nie 
poduba się to naszym sąsiadom niem= 
com. Niedogodnie mieć obok siebie 
ogromnego i potężnego olbrzyma: ro- 
syjskiego, którego ciężka ręka wszyst 
kim jest tak dobrze znana. Najdo. 
godniej byłoby napaść na niego jak- 
najprędzej, teraz, dopóki nie doszedł 
jeszcze do tej legendowej siły, o któ» 
rej potem strach będzie pomyśleć, - 

Jeszcze 5 lat i skończy się bu: 
dowa nowej floty, zawisną w obło- 
kach nasze statki powietrzne, wzroś- 
nie w dwójnasób nasza armja, stosy 
złota znajdą się w skarbcu. Wojo- 
wać wtedy z nami będzie szaleń- 
stwem. Niemcy zbyt dobrze to rozu- 
mieją i martwią się. Każdy dzień 
zwłoki dogodny jest dla nas i zgub- 
ny dla niet, każdy dzień prowadzi 
nas ua górę a ich pod górę“. 
Urzędowy organ ministerjum wojny 

„Russkij Iuwalid* przyłącza się w zupeł» 
ności do tych poglądów swego wileńskie» 
go kolegi, 


Kwestja morza Śródziemnego. 


Z niesłychanym naciskiem prasa itt= 
spirowana wiedeńska zaprzecza wszelkim 
pogłoskom, jakoby podczas zjazdu w Ab- _ 
bazji hrabiego Berchtolda i margrabiego 
di San Giuliano traktowano także i w kwe- 
stji morza Śródziemnego. Rozeszła: się 
bowiem pogłoska, że Włochy zażądały od 
Niemiec i Austro=<Węgier specjalnych- rę» 
kojmi, mających na celu zabezpieczenie 
stanowiska. Włoch na morzu Sródziemnem 
w razie, gdyby Francja, Angija podjęły 
jakiekolwiek kroki, nieprzyjazne przeciwko 
temu państwu z racji jego przynależności 
do trójprzymierza. Te pogłoski są o tyle 
usprawiedliwione, że w samej rzeczy po- 
zycja Włoch stałaby się bardzo trudną na 
wypadek wojny europejskiej: 

Anglja ma zawsze możność wywie- 
rać nacisk na Włochy, gdyby te ostatnie 
upierały się przy trójprzymierzu i chciały 
zaatakować pozycje angielskie i francuskie 
na morzu Sródziemnem. | 

Prasa inspirowana wiedeńska utrzy- 
muje, że absolutnie nie będzie mowy w 
Abbazji o jakichkolwiek rękojmiach dla 
Włoch ze strony Austro-Węgier i niemiec 
co do stanowiska Włoch na morzu Śró- 
dziemnem. Te pogłoski rozsiewa prasa 


& 


E wić jak najprędzej ideę odwetu. 


. niedezpieczeństwo. 


© niego, trzeba mieć odbitki 


"wyrosną mikroskopijne 


2, 


francuska tylko dlatego, ażeby doprowa- 
dzić do jeszcze większego zaciśnięcia We- 
złów pomiędzy trójpotozumieniem. Sił 
decydującą w tej mierze jest dyplomacja 
francuska. Franctzom zależy na tem, aże- 
by prezydent Rzeczypospolitej Ponicarć mógł 
paćczas najbliższego zjazdu z królem añ- 
giełskim przedstawić pian, dążący do za- 
ciśnięcia węzłów pomiędzy trzema pań 
stwarni. | 

W tym celu dyplomacja francuska 
potrzebuje słraszaka, jakoby interesom 
Anglii na morzu Śródziemnem groziło 
Dyplomacja francuska 
Rezy, że obawa o najkrótszą i najlepszą 
drogę z Anglji do Indji Wschodnich skłoni 
Angiję do wywarcia nacisku w Petersbur- 
gu, aby pójść na rękę planom francuskim. 
Te plany polityczne francuskie — zdaniem 
inspirawanej prasy wiedeńskiej—noszą Q- 
becnie charakter zaczepny i pragną wzno- 


A. 


tmy chwili, 


Kongres. policyjny: 


(m) W Monaco odbywa się między- 
naredawy kongres policyjny. Urzędownie 
reprezantówanych jest tan koło 10 państw 
eairepejskich:.: Sam. fakt jednak, že kon- 
gres tem odbywa się w Momaco, w tej Era. 
inie zdzierstwa, kazardu, złodziejstwa, u- 
prawianego na ruietce na tysiącach i dzie- 
siatkach tysięcy „sznzających szczęścia*, 
kryje już w sobie ironię. i . 

Jestto maleńka satyrka na współczes 
ne urządzenia Bnołeczne. Bo, gdyby zjazd 
ten miał na względzie istotnie bezpieczeń- 
stwo, spokój, nietykalność i ochronę pu- 
błicznóści, to przedewszystkiam przedsta- 
wiejele jego powinni byliby wkroczyć do 
kasyga w Monte Carlo, zamknąć je, skon- 
trolewać pieniądze, zaś właściciela osa- 
dzić w więzienin. Ale przecież przedsię- 
bioreą, utrzymującym ten dom gry, jest 
właśnie „panujący* księstwa Monaco, któ- 
re kongresowi polieyjnemu daje u siebie 
gościnę. . 

-Panowie od spraw policyjnych zaj- 
mują się obecnie głównie... jednym pal- 
cem. [Idzie im ot. zw. monodaktylosko- 
pijana rejestrację przestepców. 

Mefoda połega-na tem, iż na podsta: 
wie śladu jednego palca, znalezionego na 
miejscu przestępstwa, można w ciągu kil- 
En minut zorjentować się wśród setek ty- 
sięcy odbitek palców przestępców zareje- 
strowanych, który z nich ślad ów pozo- 
stawił, | 

| Dla nas, naprzykład w walca z ban- 
dytyzriem, cpcsób ten, piestety, nie ma 
żadnej wartości. Bo żeby móc korzystać 


OWA GAZETA ŁÓDZKA”—21 Kwietnia 1914 r. 


by zaś mieć odbitki palców, trzeba. prze- 


dewszystkiem trzymać za rękę bandyłów. 


A o to, jak dotychczas jest najtrudniej. 
Zresztą, może jest to zbytnia chciwość, 
którą tak trafnie charakteryzuje przysło- 
wie nasze: „dać... komuś .-pałec, zechce ca- 
łej ręki". - 
Bebrze im się dzieje. 

(Im). Godzień nadchodzą do gazet de- 
pesze tej mniej-więcej treści: 

„Abazia. St. Guliano i Berchtold zje- 
dli razem Śniadanie. Potem udali się po- 
wozem ma spacer. Po drodze gawędzili 
dużo, Pewrósiwszy do Abazji, ministrowie 
zjedli wspólny obiad“, 

Dobrze, naprawde, być ministrem? 

Lecz niezgorzej też dzieja się kore- 
spondentom. 
> Gdy bowiem niema o czem pisać, ma- 
ja oni możność zarobienia na obiad, dzięki 
obiadem ministrów, 


ist z Para 


Madame Duval, bogata wdowa, miesz- 
kająca w dzielnicy „Etoile“, pewnego. dnia 


znalazła się w sgromnym. kłopocie: jej edrka 
jedymaezka, która przyjechała na wakaeje 
wielkanocne, rozehorowała się ogromnie na 
krup, Kkwcharka zaś, ebrażona za zrobioną 
jej uwagę w kwaestji kuliBarnej, nagle porzu. 
ciła dom i znikła bez śladul.... 

W ten sposób madame Duval ocknęła 
się sama jedna z chorą córką w łóżku, Nie 
wiedziała, co począć. O wyszukaniu nowej 
kueharki drogą prywatną, zwłasźjjka podczas 
Świąt, aai myśleć! Wprawdzie miejscowa 
„eonejerga'ka" zgodziła się za 50 centymów 
zmywać statki raz na dzień, lecz to niewy- 
starczało. Trzeba było, prócz tego, samej 


gotować obiad i kolację, chodzić na targ, pil- 


nować chorej córki, biegać po lekarstwa, po 
doktora, est-ce qus je sais?l Po dwóch dniseh 
madame Davai, czując, Że, jeżeli tak dalej 
pójdzie, to sama także na dobre sie rozcho- 
ruje, postanowiła udać się do pobliskiego 
kantoru stręczeń, ażeby wynająć choćby 
tymczasowo jakąkolwiek, nawet najgorszą, 
służącą! l 
Kantor znalazła otwarty, ale w kantorze 
niewielki wybór: na ławie siedziała jeđos, 
jedyna, smukłą jasno blendyna, o sympatycz: 
nej twarzy i niebieskich oczach, która przy- 
jęła wchodzącą z przyjemnym uśmiechem. 
— Quel est votre petit nom? spytała 
pavi Duvel, badając skrupulatnie miłą kan- 
dydatkę, | 
—- Marie, odrzekła głosem aliowym blon- 


paleów. Ze- 


jrujące fale. 


Powieść. 


Rozległ się potworny huk i trzask. 
Parowóz i wagony rozleeiały się na dro- 
biazgi. Na miejscu katastrofy sterezała 


tylko góra kawałków żelaza i drzewa, dJa- 
. Skrawe płomyki 


nkazały się nagle śród 
tego stosu i ogień obiął wszystko,,, 
. — Biedni, biedni ludziel..—szlochała 


a ramieniu męża pani Challenger. 


— Uspokój się, droga, toć oni czują 
teraz tyle, eo ten węgiel, — pocieszał mąż, 
gładząe jej rękę, 

— Jak panowie widzicie, roślinność 
absolutnie nie odczuwa katastrofy. Spójrz- 
cie na liście tego drzewa: ptaki wszystkie 
zginęły, drzewo zaś reśnis wspaniale. Z 
tego roślinnego życia na błotach z czasem 
żyjątka i te będą 
pionierami potężnej armji życia, w której 
my pięcin—jesteśmy ariergardą, A jeżeli 
tylko zjawią się niższe formy życia, to 
zjawienie się człowieka będzie tyłko kwe- 
stją czasu. | SE 

— A tracizna?..—spytałem. Czyż ona 
nie przepoi gleby? l 

— Przypuszczać należy, iż tylko jedna 
warstwa fal eterycznych jest trującą; jest 
ie jakby; Golfstresm w bezbrzeżnym oceanie 
eteru, śród któregokpłyniemy. A może no- 
we życie przystosuje się do warunków... 
Już ten fakt, że niewielką nadwyżką tlenu 
we krwi możemy. przenieść kryzys, jest 
dowodem, iż nie potrzebaky  nadzwyczaj- 


“h 


nych zmian w organizmie zwierzęcym, aby 


dyus. 


ten mógł żyć w nowych warunkach. 

Dom, z którego wybuchnął słup dy- 
mu, stał już teraz cały w ogniu. Widzie» 
liśmy purpurowe i żółte języki ognia, wy- 
soko strzelające ku niebu. 

'— Straszne... —szepnął lord Jobo. 

Nie widzialem go nigdy w podobnie 
podniecońym stame. À 

— Koniec końcem spalenie będzie 
najlepszym pogrzebem dla martwego świata 
—qzuciłem uwagę. 

— Myślałem o tem,—odrzekł Chal- 
lenger. Myśmy  zabezpieczeni od czegoś 
podobnego. 

— Pamiętałam o wszystkiem, ognie 
pogaszone,—potwierdziła lady Challenger. 
Ale czuję znowu zawrót głowy, Powietrze 
jest coraz gorszem. 

Challeager pochylił się nad balonem. 

— Już prawie pusty — rzekł Star- 
czylo nam tylko na trzy i pół godziny. 
Wszystkiego tlenu powinno nam starczyć 
do jutra; około godziny 9 rano zapas wię 
wyczerpie. Zobaczymy jeszcze raz wschód 
BłOŃea... 

Odkręcił kran drugiego balonu i na 
moment otworzył wentylator. Powietrze 
oczyściło się znacznie, ale uezucie bólu 
jednocześnie stało się silniejszem. Challen= 
ger zamknął wentylator. SE 

— Bweją drogą człowiek przecież 
żyje nie tylko tlenem. Dawno już czas na 
obiad, a przyznam się panom, że zaprasza« 
jąc was do siebie, zrobiłem przyzwoity 
zapas żywności. Jest i kilka butelek wina, 

Z niezwykłym w takiej chwili spoko- 
jem. i gościnnością aBgielki, lady Challenger 
nakryłą do stołu, zastawiia 
i poczęła częstować nag. 


Nie brakło najmniejszego drobiazgu, 
nawet lampa elektryczna płonęła nad sto- y 


jasno blond perukę. 


„N 


2 Cey dawno Marie bawi w Paryżu? 

— Od niku dni. Przedtem służyłam u 
pewnej zamożnej ródziny pod Marsylją, ale 
starszy pan umarł nagle na serce, więć stars 
sza gani zwinęła dom i przeniosła się 2 dzieć- 
mi de swych zżkidj >. Calais, a mnie 

ejazdem zostawiła w łŁaryźw 
sa > Czy Marie ma jakie świadectwa? 

— Owszem... Oto mój certyfikat, Btu- 
żę pani. $ 3 
> "i jednocześnie, wydobywszy Z kieszeni 
zabrudzeny papier, podała go pani Duval. 

Świadectwo okazało się zu: komite. peł 
ne pochwał i wyszukanych przymiotników. 
Umowa więe nie trwała długo, tegoż dnia 
sympatyczna Marie przeniosła się na stałe do 
madame Duval. i 

Od pierwszej chwili nowa pokojówka 
wszystkich ujęła za serce: pracowała gorli- 
wia pe całych dniach, pielęgnowała chorą je. 
dynaczkę ze wzruszającą pieczołowiłością, 
froterowała podłogi, gotowała, myła, ezysgi- 
ła, prała, robota paliła jej się w rękach, a 
zawsze chętna, wdzięczna, uśmiechnięta. Ma- 
duma Duval czuła się zachwyconą, nigdy po- 
dobnej służącej jeszcze nie spotkała! 

— C'est une perle procieuseł mówiła 
z zadowolnieniem, przechodząc, do moncier» 
geti 

— Oh, oui.. Madame a de la chanee!l, 

Po tygodniu do mieszkania pani Duvał 
zjawia się nagle dwóch panów elegancko u= 
branych, którzy, wszedłszy tajemnicza do 
salona, zaczynają wypytywać gospodynię da« 
mu o szczególy, tyczące nowej pokojówki, 
W odpowiedź madama Duval sie znajduja do- 
syć słów na wyrażenie swych pochwał. 

— Proszę, niech pani bedze łaskawa 
zawoła ją do salonu — rzekł jeden z przy- 
byłych. 

Zalutrygowana wdowa naciska na dzwo- 
nek, a w chwilę potem we Hrzwiach uka 
zaje się sympatyczna służąca. 

Lecz zaledwie Marie zdążyła spojrzeć na 
obecnych, jak jeden z panów rzucif się z tyłu 
na nią; skrępował brutalnie kajdanami ręce, 
a drugi w tymże czasie Ściągnał jej z głewy 
Sympatyczna Marie na- 
raz przemieniła się w młodego bruneta! Ma- 
dame Duyal z przerażenia straciła przytom= 
ność. | | 

Okazało się, że w rzeczywistości był to 
Gaston Rebin, znany apasz paryski, który 
przed- dziesięciu dniami zamordował całą 
rodzinę bogatych rentierów w okolicach Ne- 
uilly. Pragnąc oszukać policję oraz gatus 
szować ślady, Robin przebrał się za kobie« 
tę i przyjął służbę, jako pokojówka w prywat- 
nym domt... 

W dwa miesiące potem Gaston Robin 
został skazany na śmierć, Ale prezydent 
Grevy w dzień swych wyborów ułaskawił 
go, zamieniąjąc karę śmierci na dożywoinie 
zesłanie do ciężkich robót. 


Zaz 


go przekąskami - 


łem. Chociaż to może się wydać dziwnem, 
ale apetyt mieliśmy nadzwyczajny. 

— Jest to dowód naszego podniecenia, 
—wytłomaczył wszystkich gospodarz. Po- 
dobny kryzys łączy się z przewrotem w 


organizmie, co pociaga za sobą potrzebę 


zrównoważenia sił fizycznych. Wielkie nie- 
szczęście lub też wielka radość sprowadza= 


ja Zawsze duż; apetyt 

— Acha, więc to dlatego chłopi urzą 
dzają po pogrzebach takie stypy — zauwa- 
żyłem. 

— I dzicy również, — dorzucił lord 
John.-—-Byłem raz na pogrzebie wodza jed- 
nego z plemion murzyńskich w środkowej 
Afryce. Na stypie zjedzono całego hipo- 
potama, który ważył tyle, ile wszyscy ezłon= 
kowie owego plemienia, razem wzięci, 

— Dziwna rzecz, — przerwała lady 
Challenger —że nie czuję żadnego żalu po 
swoich najbliższych. Ojciee i matka mie- 
szkają w Badford; wiem, że pomarli ale 
przy katastrofie Świata nie mogę tak silnie 
odczuć własnego nieszczęścia, 

Nadchodziła noc. Ciemności, jak całun 
czarny, pokryły martwą ziemię. Na hory- 
zoncie błysnęła nagle purpurowa smuga, 
zwiększała się co chwila, połyskujące wszy- 
stkiemi odcieniami czerwieni, 

— [mis płonie!.—krzyknąłem, 

— Nie, to Brighton —rzekł Challen. 
ger, podchodząc do okna, 

Czerwone łuny pożarów połyskiwać 
zaczęły w różnych miejscach. Stos waga” 
nów na plancie kolejowym płanął jeszcze, 
ale „ogień ten był drobnym płomykiem w 
porownaniu z potwoanymi pożarami, któ- 
rych łuny pokryły teraz całe niebo. 

i o za temat: do artykułu! Obudził 
Się we mnie teraz dziennikarz. | 


U. 


Od tego zdarzenia npłytgło lat trzydzie. 
ści kilka. 

Gastau Robin powoli przekształcił się w 
siwowłosego i długobrodago stares. Ciężkia 
życie, jakie prowadził „aux bagues” przybita 
go bardzo, ale takže złagodziło w niń Ktw 
Żercze popędy: Robin stał się przykłata: x 
skazańcom, zaczął tęsknić do towarzystwa 
ludzi uczciwych. i 

Przez wzgląd na wiek i długoletnie do. 
bra prowadzenie się, władza miejscowa da. 
rowała mu ostatnie lata zesłania tak, że, 
zgodnie za swem życzeniem, Robin przed 
paru miesiącami pożegnał Nową Kaledonię i 
na koszt rządu powrócił do Francji. 

Rozpoczął nowe życie, życie cięższa niż 
w kajdanach Tam przynajmniej, miał Zas 
pewniony dach i strawę, teraz ZAŚ, choć pos 
siadał swobodę, to jednak wiecznie cierpiał 
głód i zimno. Nikt nie chciał starego przy- 
tulićl Jego patrjarchalna głowa wzbudzałą 
ególay szacunek, dawano mu nkradkiem jałe 
mużnę, ale na prośbą zajęcia stałego, udmie« 
chano Bią tylko s politowaniem, 

Pewnego razu Robin, wracająe bulwaras 
mi „exterieurs* od jakiegoś malarza, gdzia 
pozował jako model, usłyszał muzykę w Mow 
lia Rouge. Melodia, która obiła mu się o 
uszy, przeniosła go raptem w daleką, awan. 
turniczą przeszłość... Berce zabiło młodo- 
„cią, nia mógł się pohamować i wszedł da 
wnętrzą, Wszelaka przy kasie Jeden z in- 
spe torów, apostrzegłszy starego włóczęzę, 
zagrodził mu drogę: 

— Où allez-vous comme ga? zawołał 
groźnie. g 

— Chciałem posłnehać muzyki... 

— Ą czy umiesz tańczyć tango? zapytał 
inspektor tym razem ze śmiechem. 

— Nie, ale... mógłbym się nauczyć; nies 
gdyś byłem wybornym tancerzem,,. 

Swobodna odpowiedź starca natchnęła 
inspektera djabelstą myślą: „A gdyby tak 
tego patryjarelig nauczyć rzeczywiście tan- 
go? Bale w Meulin Rouge zdobyłyby nie: 
zwykią sensację"... 

Zaczęli rzecz traktowsć na serjo, Pror 
pozycja inspektora przypadła staremu do gu- 
atu, W jednej a1wili znałeziono jakąś miło- 
sierną demis-mondenię, która Gastona wzięła 
pod opiekę. W następną niedz się, ku ogóle 
nemu zdziwieniu, Gaston otsorzył już pierw 
szy bal w Monlin Rouge przy melascholijnyCh 
dźwiękach modaego tunge!l... 

Powedzenia Robina przeszło wszelkie om 
czekiwanial Młodzież z uszanowaniem ustą- 
piła miejsca siwej, patryjarchalnej brodzie, 
a gdy się dowiedziano o krytyczaem położe- 
niu starca, zaczęto ze wszech stron sypać 
obficie sous'y i srebrną monetę, 

Sława Robina piorunem obleciała Paryż; 
z najdalszych dzielnic śpieszono na bale do 
Moulin Rouge, by zobaczyć tańczącego star- 
€B...- 

Obecnie paryżanie oBwoili się już z po- 


Rozdział IV. 
Dziennik umierającego. 


„Dziwnie wygladają te słowa wpisane 
w moim notatniku: „Dziennik umiersją- 
cegola 

„i jakie to dziwne, że wszystkiego 
dwanaście godzin temu wyszedłem za 
swojego pokoju na Stresthem, nie podej- 
rzewając nawet tych nadzwyczajności, 
jakie w ciągu tak krótkiego czasu nastapić 
miały. 

„„Przebiegłem myślą długi szereg wy* 
padków: rozmowę moją z Mac-Ardelem, 
artykuł Challengera w „Timesię*, naszą 
komiczną podróż, wesołe Śniadanie, kata- 
strofę—i oto teraz męszymy się sami jedni 
na pustej plauecie, a los nasz jest tak 
wyraźny, że jestem pewny, iż ani jedno 
oko ludzkie nie ujrzy tych słów, sureślo- 
nych mechanicznie, z przyzwyczajenia, 

„Challenger siedzi przy stole i bada 
coś przez mikroskop. Maleńki krażek 
Światła rzuca blask na jedną połowę jego 
brodatej twarzy, podezas gdy druga pozos- 
taje w cieniu. 

— Teraz może się pan sam przekonać, 
panie Summerlee—móvi, zwracająe się do 
profesora. —Proszę spojrzeć, Pania Malone, 
proszę potwierdzić moje słowa, Oto w 
genirum tego preparatu znajduje się ameba 
tto żywa, gdyż wyraźnie widać jej rori 
szenia, 

Challenzer danerwuje się, . praznat 


nam dowieść, że zmeba ta naprawie © 
krzyczy i wymachuije rekami, ja zby 
znajdował się wobee sceptycznie nast:ajos 
nego audytorjum w Królewskiej sali uni 
wersytetu, 


(d. e. m) 
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Pcia Robina, sons'ów więcej nie sypią, ale 
| Robin nie potrzebuje dziś jałmużny, bo ma 
swą przyszłość Stale zapewnioną: potrafi 
tańczyć tango... . 


Władysław Jagniątkowski. 


Z Cesarstwa 


, "łk Leczenie głuchoty przez szarlata= 
nów. Główny zarząd medyczny w Petersbur- 
gu podaje do wiudemości, że niejakiś Elmer 
Szerli, zamieszkały w Londynie, ogłaszający 
w czasopismach o radykalnem leczeniu głu- 
choty, jest oszustem najgorszego typu, bo- 
wiem wyłudza pieniądze od naiwnych cho- 
rych pod rozmaitymi firmami, jako; Edward 
Alawr, profesor Kit Garwej, Erazmus: Colli 
man, Krol Remedie Company, Chilton For- 
bes i f p. 


Z Litwy i Rusi. 

O Konfiskata. Z polecenia wileń. 
skiego komite.u do spraw prasowych skon- 
fskowany zastał nr. 13 — 14 „Przeglądu 
Wileńsk egu*, © 

C] Zabójstwo. We wsi Brahiłówee, 
w pów. uszyckim, nieznani złoczyńcy zabiii 
leśnika w lesie hr. Tyszkiewiezowej. Zae 
bitego znalazła żona na drugi dzień w 
pobliżu chaitv. Na 

W Wilnie w traktjerni w trakcie pi- 
jetyki pomiędzy Bronisławem Korszańskim 
1 Stanisławem Wiciulisem powstała bójka 
na noże. Wiclulis zadał Korszańskiemu 
© kilka ran nożem w szyję. 

[O Fałszowane leki, W Wilnie w 
niedzielę palmową 5 kwietnia r. b. zapadł 
wyrok skazujący pięć osób za podrabianie 
i sprzedaż leków opatentowanych. 

Skazano Minkesa za fałszerstwo leków 
na półtora roku więzienia z utratą praw, 
Laskowa na 5 miesięczne więzienie za 
podrabianie etykiet oraz Begala i Takiene 
berga z Kijowa na 4 miesiące więzienia za 
sprzedaż tych falsyfikatów. 


a Królestwa. 
CTÓlESUWA. 

$ Zabójstwo dziadka. W Mi- 
rowie w pow. radomskim w drugi dzień 
świąt Wielkanocnych uczeń klasy IV 14-le- 
tni Swierzyński, zastrzelił swojego dziadka 
Edwarda Bonawenturę Bończa Podkoliń- 
skiego. przez nieumiejętne oglądanie broni. 
Browning był pozostawiony z 7-mą kulą 
w lufie. * 

$ Napad na Sszesie płockiej. 
Na jadącego w stronę Płocka 18 letniego 
syna pp. N dratowskich z Rudowka napa- 
dło za Goślicami 3 jadących od Bielska 
bandytów, którzy po dokładnem  przetrzą- 
śnięciu kieszeni zdołali odebrać p. N. rb. 
50 gotówką oraz kilka pocztówek. 

Poszkodowany pod wpływem silnego 
przerażenia powrócił do domu, nie usiłując 
przedsięwziąć środków celem ujęcia Śmia- 
łych złoczyńców. 


Z Warszawy. 


() Uniewinniony po 4 latach. 
W r. J910 turecki poddany Abduł Bogosa 
Ogły, skazany został przez sąd okręgowy w 
Tagaurogu na 10 lat robót ciężkich za za- 
bójstwo. Karę wymierzoną Ogły odbywał w 
Warszawie, w więzieniu mokotowskiem. W 
tych dniach nadeszły papiery, polecające u- 
wolnić katorżnika, a to na zasadzie ułaska: 
wienia.3 

Podobno Ogły został skazimy na Zasas 
dzie fałszywych zeznań Świadków, kiórych 
obecnie poriągnięto do odpowiedziałności, 

() Strajk. W tabryce tkaninu gw 
mowych, Blunks, w domu ur. 44 na” Nowo- 
pin, zastrajikowali robotniey w. liczbie. 86 
ludzi, żżądując od administracji usunięcia 
majstra, Augusta Winela, za gburowate „ob= 
chodzenie się z ludzmi — oraz podniesienie 
zarobków. , 

Monterzy oraz ich pomocnicy w liczi 
bie 25 ludzi, pracujący w kantorze technicz- 
nym Aleksandra Moszkowskiego (Sienna 28) 
zastrajkowali wskutek obcięcjia im zarob- 
ków, 

() Z życia więziennego. W 
więzieniu mokotowskiem, przeznaczocem na 
odbywanie ciężkich robót, zostały wprowa» 
dzone dla aresziantów, prócz zwykłych spas 
cerów na Świeżem powietrzu, Ćwiczenia ginr 
mastyczne, odbywające sięĘzwykie na poce 
wórzn więziennem w dni Świąteczne. Pierw- 
sze takie ćwiczenia odbyły się w obecności 
gubernatora barona Korfa, który w  otocze- 
niu władzy więziennej i aresziantów, biorą- 
cych udział w ówiczeniach, fotografował 
się, 


Kalendarzyk. 


Dziś Anzelma E . 
Jutro Sotera i Kaja, -- i 


imiona słowiańskiej dziś Strzeżys 


mira Jutro Wojciecha 
Wschód słońca o g.5 m. 5 
Zmcehód  , » 6 „ 56 
Długość dnia „ 13, 
: Teatr Polski. Dziś i Jutro „Królewski 
jedynak* g 
STAŁA WYSTAWA SZTUK PIĘKNYCH 
Ewangislicka 5, otwarta codziennie od 11—939. 
CYRK CINISELLICH Targowy rynek, 
Codzienne przedstawienia, program urozmaicony, 
szereg pierwszorzędnych atrakcji. 
Biblioteka Stebeiskich, (Mikołajew- 
ska 59) otwarta codziennie od g. 6-ej do 8-6 
wieczorem, w niedziele i Święta od lej do- 
3-6j pp. 
: Czytelnia pism Tow. Wiedza 
Piotrkowska 108), otwarta od g. 6 po pół do 
10 wiecz.,u w niedziele i święta od godz. IO-ej 
rano dogadz. 10-6j wiecz. 
Muzeum nauki i szłuki. (Piotrkow 
Eka nr Śl). Otwarte jest od 4-ej po poładniu 
do 10-ej wiecz, a w Święta i niedziele od 12 
rano do 10 wiecz* i 


KRONIKA. 


Loterja klasyczna. 
W Banku Państwa opracowany jest 
projekt powiększenia ilości biletów loterji 
klasycznej Królestwa Polskiego. Główna 
wygrana powiększona nie będzie, nato- 
miast dodane zostaną cztery wygrane po 
50 tysięcy rubli, 


Swięta trzeżwości. | 

Dzień dzisiejszy jest pierwszym dniem 
Świąt trzeżwości, które zakończą się jutro. 

Jak wiadomo zakazaną została sprze- 
daż napojów alkoholowych (nie wyłączające 
piwa) we wszystkich zakładach drugiego i 
trzeciego rzędu. Przekroczenie tego prze- 
pisu karane będzie grzywną lub więzie- 
niem. 

Wiele mniejszych restauracji i trak- 
tjerni nie funkcjonuje dzisiaj wcale. 

EE W sprawie „Dni kwiatka”, 

Wobee pozwolenia na urządzenie „Dnia 
kwiatka* przez różne instytucje jan: chrześc. 
Tow. dobroczynności, Dom „Miłosierdżia*, 
Tow. pomocy chorym it. p., gubernator 
piotrkowski, polecił poliemaistrowi Łodzi 
zwrócić sie do tych instytneyj, aby poro- 
zumiały się eo do terminu urządzenia 
kwiatka. ` 

Między jednym kwiatkiem a drugim 
upłynąć musi najmniej dwa tygodnie. 

Sprzedawcom niewolno zbierać ofiar 
w mieszkaniach prywatnych i sklepach; 
sprzedaż kwiatka dozwolona jest tylko na 
ulicach, placach, ogrodach i innych miej- 
scach publicznych. 

Nauczanie powszechne. 

Inspektor szkół ludowycii powiatu łódz- 
kiego, zażądał od władz administracji 
miejskiej i gminnej — przedstawienia da- 
nych, dotyczących wprowadzenia powszech- 
nego nauczania szkolnego, mianowicie: 

1) w jakich punktach zaprojektowa- 
no otworzyć nowe szkcły ludowe i kiedy? 
2) jakje przyczyny nie pozwalają na na: 
tychmiastowe otwarcie szkół i gdzie prze- 
dewszystkiem odezuwa się potrzeba otwar: 
cie szkół; 8) w jakich miejscowościach 
stoi na przeszkodzie. brak odpowiedniego 
lokalu i 4) w jakich: mie'seowościach to- 
warzystwa szkolne pozbawione są możnoś 
ci otwarcia szkół przed tobudowaniem 
gmachów szkolnych ze względu na nieo- 
trzymane jeszcze subsydjum skarbowe. 

Przyjazd wicegukermatora. 

Wczorej po poiudniu przybył do Ło- 
dzi wicegubernator piotrkowski gen. major 
Fortvengler. 

Telegraf w Inoawładzua 
Donosiliśmy o otwarciu poczty. ubeenie 
uzupełniamy wiadomść, że otwarty został 
także telegraf w lnowłodzu, Który dawno 
już okazywał się niezbędny dla tej znanej 
miejscowości klimatycznej. i 
` Płantacje miejskie, 

Łódzki komitet plantacyjny sporządził 

budżet wydatków na "plantacje miejskie, w 


wysokości 48,185 rb. na zwiększenie i utrzye - 


mywansie personelu, oraz 68,325 rb. 67 kop. 
na konserwację plantacji, doprowadzenie do 
należytego stanu parku przy ml. Pańskiej i 
inne roboty. Dotychczas magistrat wydat- 
kował na personel płantacyiny 16,521 rb, 
a ua konserwarję plantacji zaledwie 2,879 
rb. 96 kop., skutkiem czego plantecje miej- 
skie niszczały, pozbawione racjonalnego 
pielęgnowania. , 

Znacznie zwiększona suma wydatków 
przewidywana w budżecie na rok 1914,przer 
znaczona jest głównie na 'urządzenie pian= 
tacji w parku przy uł. Pańskiej.. 

Magistrat jednakże już dwukrotnie 
zwrócił badżet, żądejąc aby suma wydatków 


"nie przekraczała 40,000 rb., 


51 ; 


NOWA GAZETA. ŁÓDZKA*—-21- Kwietnia 1914 roku 


podczas: gdy 
Bama konserwacja parku przy ul. Pańskiej 
pochłonie 36,902 rb. 66 kop. Komitet plan- 
tacyjny zredukował projekt budź.0 1,750 rb.26 
kop. Z kosztów konserwacji; napróżno jed- 
nak czeka na zatwierdzenie kosztorysu. 

G Z gazowni. 


Komisja złożona z prezydenta m. Bo-. 


dzi, p. W. Pieńkowskiego, radnego p. Bi- 
serta, Oraz pp.: Zonera i E. Stefanusa, bu- 
downiczego miejskiego 8. Nebełskiego. przy 
współudziale dyrektora gazowni, inżyniera 
Świerczewskiego — dokonała szczegółowej 
rewizji gazowni łódzkiej, badała ściśle 
rzeczy, które były inwestowane od roku 
1909 aż do ostatniej chwili, rewidowała 
inwentarz ruchomy. i księgi. Komisja zna= 
lazia wszystko we wzorowym porządku. 
Zarząd gazowni łódzkiej zwrócił sią 
do magistratu z prośbą o zatwierdzenie 
powiększenia 5-u głównych przewodów 
gazowych w mieście. l 
` Złożono plany i kosztorys robót, obli- 
czony na 84,000 rubli. | 
Ze szkolnictwa ludowego, 


Ministerjum oświaty poleciło kura- 
torowi okręgu szkolnego, żeby zawiadomił 
nauczycieli szkół ludowych, iż nie wolno 
im należeć do żadnych towarzystw i orga- 
nizacji z wyjątkiem pedagogicznych i sa= 
mopomocy. Motywem zakazu jest, że 
działalność w towarzystwach przeszkadza 
nauczycielom w pracy zawodowej. 

- odeon. 

Dzisiejsza zmiana programu w  Odeor 
nie zapowiada dwa wielkie prawdziwe dzieła 
kinematograficzne znanej firmy „Cines“. 
Pierwszy z dramatów p. t. „Piętno Kaina” 
wybitny psychologiczny dramat w 4 wielkich 
aktach 

Dragi dramat składa się 
aktów p. t. „Drapieżne ptaki“ 
grany w Indjach. 

Prócz powyższych obrazów widzimy 
najnowszą aktualną komedję p. t. „Wszyscy 
u nas Tango tańczą“ oraz tygodnik „Gau- 
mout? z ostatniem: wydarzeniami z dziadziny 
literatury, sziuki i sportu. 


także z 4 
został odem 


i Cspa, 
Znowu grasuje ospa W naszem  mie= 
ście. NECIE 
Ż miejskiego szpitala dla chorób zau 
| . kaźnycha 
Sprawozdanie za tydzień 13—20 kw. 
wykazuje: 
Chorych na ospę, pozostało 9, przy- 
było 3, wzzdrowiało 3, pozostaje nadal 8. 
Na szkarlatynę, pozostalo 8, przybyło 2, 
wyzdrowiało 3, pozostaje nadal 7. 
Odznaczenie. 


Prezes Tow. ake. pabjanickiej manufak» 
tury bawełnianej Kiusche i Ender, p. Teo- 
dor Ender, otrzymał tytuł radcy handlo- 
wego. 

- Z sadu. 

Sędzia I oddziału kryminalnego przy 
piotrkowskim sądzie okręgowym p. Masłow, 
przeniesiony został na równorzędne stanowi- 
sko do Kurska, 


Qdczyty CGazarege Jellenty. 

Przypominamy, że pierwszy odczyt zna- 
komitego cyklu prelekeji o Ryszardzie Wa- 
gnerze odbędzie się pojutrze, w czwartek, 
w sali techsików przy ul. Spacerowej 21. 

Zwracamy uwagę, że każdy odczyt stą- 
powi całość dla siebie, 

Przedmiotem czwartkowej prelekcji bę- 
dzie wielka Teforma artystyczno-muzyczna, 
dokonana przez Waxsera przez wprowadze» 
nie idei dramatu muzycznego. Rzecz będzie 
ilustrowana przez charakterystykę i rozbiór 
pierwszych trzech wielkich oper Wagnera. 
Okrętu— Widma DLohengrina i Tannhausera, 

Bilety nabywać można w księgarni Ge- 
bethnera i Wolfa w cenie: za cały eykl 3 
rb., pojedyńczo po I rb. 

Z Towarzystwa Krzewienia Oświaty. 

Towarzystwo Krzewienia Oświaty zawia- 
damia, że w niedzielę 26 kwietnia, o godz, 
4 po poł, w lokalu przy ulicy Mikołajew- 
skiej N 11 adw. przys. Eug. Sokołowski wy- 
głosi odezyt p. t. „Historja niewoli", Począ: 
tek niewoli. Niewola uŚwięcona przez prawo 
i religję. Owoce pracy niewolników i ludzi 
wolnych, Powstanie niewolników pod prze- 
wodnictwem Spartaka. Chrystjanizm i nia- 
wola. Upadek niewoli w Europie. Prawa 
przeciw niewoli, Rola chrystjanizmu — rola 
oświaty. Bilety wejścia od 10 do 50 kop. 
dla członków 5 kop. 

Bi-Ba=B3. 

Znakomity artysta krakowskiej i lwow 
skiej sceny p. Wiktor Biegański, który 


swymi występami w „Orlątku*  Rostanda, 


ustanowił w hodzi niebywały rekord po- 
wodzenia sztuki i uznania dla swego 
szczerego i rokującego wielką przyszłość 
talentu, z dniem wczorajszym ustąpił z 
Teatru Polskiego. i uproszony przez dyrek 
ejg „Bi-Ba-Bo”, wystąpi gościnnie na tej 


„nianej. 


8 


artystycznej seance, od dziś, kilkakrotnie. 
maju wyjeżdża p. Biegański na szereg 
występów do Polskiego Teatru w Warszą 
wie. Występy tak wybitnej siły jaką jest 
p. Biegański, będzie pożądaną atrakcją dla 
bibabowskich bywalców, — którzy po za 
wybornym „Świątecznym* programem za: 
znajomią się jeszcze z najlepszym dziś 
monologistą polskim p. W. Wróblewskim 
zwanym: „drugi Fiszer“, który wystąpi 
tylko pięciokrotnie, i . 
Benefis p. Z, Sławińskiej, 
W nadchodzącą sobote, d.. 25 kwiete 
nia w Bi-Ba-Bo odbędzie się benefis uta- 
ientowanej „jedynaczki Bibabowej”, p. Zo: 
fji Sławińskiej, NE 
Repertuar jej jako nie lekki, — lecz 
poważny i ezęstokoć głęboko-satyryczny, 
sentymehtem swoim wywołuje doskonały 
kontrust z pustotą, większosci wykonywa: 
nych piosenek .ekkich, i 
„Wykonanie przez p. Sławińską takich 
utworów, jak „List ze szpitala”, „Mańka 
z Piotrkowskiej" i t. p., słusznie nagra- 
dzana zwykle bywa przez słuchaczów, gdyå 
taó opracowywać i tak wykonać potrafi 
tylko prawdziwa dramatyczna artystka. 
Benefis p. Sławińskiej będzie — zgó: 
ry orzec można -—— świetnym, temwięcej 
żc udział w nim przyjmą nowozaanga:'zo: 
wani: p. Biegański oraz p. Wróblewski. (p) 
„Sasino, 
Dyrekcja teatru „Casino* dla, uroze 
maicenia prozramów, których głównymi 
atrakcjami stale bywają dramaty, od dziś 
urządza wieczór smiechu „Drugie drzwi na 
jewo*... Oto tytuł wielkiej komedji, która 
od dnia dzisiejszego bawić będzie- zwolen- 
ników kinematografów. b AZ rę 
Komedja „Drugie drzwi na lewo* 
odegrana została przez wybitnych artystów 
firmy „Vitaseop* przy współudzialo, znanej 
piękności artystki Hanni Weisse; znanej 
stałym bywaleom „Casina* z obrazu „Kró 
lowa. Tango", który swojego czasu był de 
monstrowany. Prócz. p. Weiise widzimy 
Thea Sandten oraz znakomitego, jedynego 
dotychczas nie. zamkniętego jeszcze w 
szpitalu warjatów Maestro Meschuge. Wyżej 
wspomniana komedjo-farsa składa się z 5 
wielkich aktów, demonstrowanie której 
trwa około dwóch godzin. eg 
Wystawa afiszów i plakatów. 
Trwająca od półtora miesiąca wysta- 
wa plakatów i afiszów artystycznych, w 
lokalu muzeum nauki i sztuki zostanie zame 
knięta w dniu 1I maja r. b. 
Nadmienić n leży, że ostatnia nowa 
serja afiszów i plakatów ściąga na wy= 
stąawę Sporo publiczności, podobając się 
ogólnie. ma e han; l 
Walne zebranie Tow, Kredytowego. 


Dziś o godz. 4 popołudniu odbędzie. 
się walne zgromadzenie członka. Tow. Kre-. 
dytowego m. Łodzi. 


£ fabryk. 
Firma F. I. Landau przystępuje w tym 
sezonie do budowy olbrzymiej fabryki przy 
ul. Zarzewskiej 175—179. Fabryka obejmie 
przędzalnię i tkalnię. 3 i 
Firma A. J. Reissman przy ul. Średniej 
Je 80. przystępuje do budowy tkałni weł 


Likwidacja stowarzyszenia, 

"Na nadzwyczajnem ogólnem zebraniu 
zzłonków Sfow. zawodowego: pracowników 
przemysłu papierniczego, zwołane celem nge 
radzenia się vad dalszymi losami Stowarzy= 
szenia. 

Postacowiono Stow zlikwidować i 
tym celu wybrano specjalną komisję 
daeyjną, 


w 
likwie 


Znowu zginęło dziecko. 


Wczoraj o 1 popoł. czteroletnia Olga 
Riener opuściła mieszkanie przy ul. Brze- 
zińskiej 57 i zginęła bez śladu. Dziecko 
ma włosy blond, ubrane było w czerwoną 
sukienkę, niebieskie pończoszki żółte bu- - 
ciki i fartuszek. Wiadomość należy po- 
dać pod wyżej wymienionym adresem. 

Ze straży ogniowej. 

Wczoraj o godz. 9 min. 40 wieczorem 
zawezwana została straż na ulicę Olgińską 
pod nr. 8, gdzie w jednem z mieszkań poe 
wstał pożar wskutek wywrócenia się lampy 
spirytusowej, Przed przyjazdem straży zdos 
łano ugasić ogień przy pomocy sąsiadów. 

Połów bandytów, 

W sprawie ujęcia przez policję kilku 
niebezpiecznych bandytów podajemy nastę: 
pujące szczegóły: Przed kilku duiami otrzy- 
mała policja wiadomość, źe w jednaj ze spe- 
lorek złodziejskich ukrywa się kilku bandy- 
tów. Bezwłocanie wysłano silny oddział ajen= 
tów, którzy wdarli się do domu. Tam, 
w mieszkaniu jednego z bardziej znanych 
złodziejów znaleziono poszukiwanych dawno 
Bronisława Kruczkowskiego, lat 22, z gminy 
Sójki, powiat Kutno, Błażeja Pabysza, lat 38, 
z Lutomierska, powiat Łask, Wojciecha Bu. 


do, lat 46, z Pęcherzyn, powiat Turek i Ka- 
rola Kowalczyka, 27 laż, z Poddębiv, powiat 
łęczycki, 

Naczelnikiem bandy był Pabysz, przy 
którym znalezieno nabity brauning oraz 
większy zapas.nabojów. Kruszkowski pełnił 
służbę wywiadowczą. 

Dotzehczas stwierdzono, że wymienieni 
dokonali następujących napadów: 

W październiku ubiegłego roku napadli. 
na małżonków Mikołajczyków że wsi Wierze 
chy, którzy przybyli do reienta w Zduńskiej 
Woli w celu sprzedaży nieruchomości. Zło- 
czyncy dokonali napada tuż przed kancela- 
rją i zrabowali Mikołajczykom 2,200 rh, 

26 listopada napadli bandysi w Kodzi 
na uliey Północnej na kupców Józ fa Rybie- 
kiego z Tarku i Ezrassa Klubskieeu z Som- 
polna, którym zabrali 1,050 rb. Oboma na: 
padami kierował Pahysz, grożąc ofiarom re- 
wolwerem, 

Bandytów odstawiona do wiezienia, 

| | Eradziezże. 

(a) W domu przy ul. Wrsnera X 10 
niezvani złoczyńcy zakrudii się de sklepu 
spożywczega Iwana Komarowa skąd skradli 
wszystkie (owaty. 

Ę Z Pagotowia. 

E. Hørt, robotnik fabryki bB-ci Lange 

przygnieciony przez tokarnię w fabryce, nad- 


wyrężył lewe. przedramię. — Władysław 
Gruss, szewe 31 lst, pobity tępem narzędziem 
„Odniósł rany głowy i czoła, — Jan Erbrich, 


Fześcioletui Byn rokotuika - wypad: z okna 
2 piętra, złameł rękę i okaleczył głowę. — 
{envey Hendrelewski, airóż kolei kaliskiej, 
iat 36 napadnięty na drodze, odnióst rany 
głowy, tearzy 1 nosa. — Antoni Ryk, kan- 
torzyste, pobity został na uliey kłuczem Że- 
laznym. — Spadła ze schodów i okaleczyła 
glose robotniea Felicja Siłberstejn.—Właści- 
ciel fabryki, Artur Kejlieh upadł w wiasnem 
mieszkaniu i złamał obojczyk, — Bronisł iw 
Raboszyński, malarz pokojowy, lat 19, usiło- 
łował otruć się judyną.  Odwieziona go:do 
szpitala fubrycznego, Stan groźny. 


Polowanie na 
„Dziabatege Diabła”. 


"Wczoraj zrana odbyła się w 
Piotrkowie pod przewodnictwem gu- . 
bernatora Jaczewskiego wałna nara- 
da nad planem nowej obławy. 

Za podstawę tej ekspedycji po- 
służyły wyniki onegdajszej wyprawy, 
która, zdaje się, ustaliła, że Daniel 
zw. „Dziobatym djabłem*, wraz ze 
swym towarzyszem w niedzielę 
udał się ze Słobnicy w kierunku 
Kamińska ku lasom Dobrzyszyckim. 
©- Wobec tego po sprowadzeniu 
psów policyjnych z Zawiercia i przy 
udziale sprowadzonej z Radomska i 
Częstochowy konnicy, postanowio- 
no raz jeszcze dokładnie przeszukać 
lasy w okolicach Kamińska. 
(|. W razie, gdyby ta ekspedycja 
„nie dała wynika, postanowiono spro- 
wadz.ć większe oddziały konnicy, 
przy pomócy której dokonana będzie 
obława z Sulejowa przez Przedbórz 
do Kamińska i Radomska. 
|. Celem uniemożliwienia ucieczki 
bandytom do gub. radomskiej, ob- 
sadzona policją wszystkie mosty i 
przejazdy przez Pilicę, polecając 
"Tównocześnie wszystkim właścicielom 
łodzi ukrycie ich przed bandytami. 
Z zebranych przez śledztwo da- 
nych okazuje się, że- Daniel stał na 
czele większej bandy zbrodniarzy— 
która przez dłuższy czas grasowała 
nietylko w gub. piotrkowskiej, ale 
i radomskiej, w okolicach Opoczna, ` 
W. kwietnia w bandzie tej, po 
nap'dsie na Spałę, nastąpił rozłam. 
„Cziebaty djabeł wraz. z jed- 
nym z uczestników bandy osiedlił 
„się w okolicach Sulejawa, inni ban- 
dyci tef organizacji pod- dowódz- 
twem Minogi | Moleckiego udali się 
cku Brzezinom i Rawie. 
l Tych dwóch niebezpiecznych 
bandytów w sebotę spotkał lotny 
oddział straży ziemskiej pod Toma- 
szowem. pi 
Podczas wynikłej po spotkaniu 
wymiany strzałów, obaj bandyci zo- 


„mie pius. 


stali śmiertelnie ranni. Przewiezio- 
ny do szpitala w Tomaszowie Mino- 
ga wkrótce zmarł, ) RE 

W związku z tą walką pod To- 
maiszowem w sobotę przyprowadzo- 
no do więzienia w Piotrkowie trzy 
okute w kajdany osoby, oskarżone 
o niesienie pomocy bandytom. 

Obława 48-godzinna pomiędzy 
Kamińskie, Przedborzem, Ręcznem 
i Sulejewem nie doprowadziła do 
ostatecznego wyniku, t j. do schwy- 
tania „dziobatego djabła*, nie mniej 
jedna: o tyle dała dobry rezultat, 
że. trafiona tym razem na świeże 
ślady bandyty, ktęrego zdołano łań- 
cuchem posterunków policyjnych o- 
toczyć w okolicach Kletni w po- 
bliža Kamińska na terytorjum pow. 
radomskiego. |. 

O ile bandycie nie uda się 
przedrzeć tego pierścienia, o tyle 
według. wszelkiego prawdopodobień- 
stwa, schwytany zostanie przez no- 
wą ekspedycję, pracującą już gorli- 
wie od wczoraj. 


Teatr, muzyka i sztuka. 
Teate Polski. 


Dziś, we wtorek i jutro w środę pa 
raz ostatni odegrane bezie arzydzieło w 5 
aktach L Rydla p. t. „Królewski jedynsk*. 

— W czwarte: eoged bądzie urocze 
ziawisko soeny wrrazuwsziej panna Stani- 
sława Tmbicz-Ssrnowaka, Czarować będzie 
łodzian najlepszą swą rolą w doskonałej 
sztn=e Veberą p, t „Beban, którego kreo: 
wała w Warszawie z nadzwyczajnem poxo- 
dzeniem, | 

— W piątek „Nostra Helena“ z wy- 
stępem gościnnym p. Lubiez-Sarnowskiej, 

— W. sobotę po poł. po cenach naj- 
niższych „Orle*. 

W duin 80 b. m. na zakończenie Śezo« 
nu edkędzie się juh'leusz 30 letniej pracy 
Artystycz: ej dyr. Bolesławsk'ego. odegrauy 
będzie „L dwik KI*-z. jub'latem w roli- 
tytułowej, i sk . : 

Bilety na wszęstkis powyższe przedsta- 
wienia już się sprzedają w en'isrni W-go 
Gostomskiego (dawne) Roszkowskiego) od 
F} de 2 i w kasie teatru od 5 .do 9 wie- 
czerem, 


Koncert symfoniczny W. 0. F. 


(0) 4Wszorajszy koncert symfoniczny 
warsz. orkiestry filharm., który był też w 
Łodzi ostatnim koncertam pod batutą uste- 
pująsego dyrektora p. Zdzisława Birnbauma, 
sprowadził do sali przy ul. Dzielnej nieby» 
wałe wprost tłumy publiczności, Po części 
pierwszej koncerta wręczono p. Birabaumo- 
wi kilka wieńców, zaś po skończenia prog- 
ramu urządzono mu owacje, którym wprost 
nie była końea. | 

Program wieczóra wczorajszego wypeł- 
niły: R. Wagnera wstęp do op. „Spiewacy 
norymberscy*, Z Noskowskiego poemat 
symfon, „Step“, R. Straussa „Don Juan“ i 
P.: Czajkowskiego Symfonja piąta e-moll. 

Doskonale zgrana orkiestra filharm. 
warszawska potrafia w sposób istotnie 
Świetny oddać utwory te, zotujące publiczności 
nutg prawdziwie artystyczną. Dyrektor 
Birnbaum prowadził orkiestrę świetnie. 
Sęmfaają piątą Czajkowskiego dyrygował 
bsz partytury. Nie bawiąc się w  przewidy:: 
wania, należy. stwierdzić, że filharmonja 
warsz. z ustąpiesiem p, Birnbsuma ponosi 
dużą stratę, jak również i publiczność, 
której z niebywałem smakiem p. Birnbaum, 
podczas Swej dsrekcii, przedstawił cały 


„szereg pierwszorzędnych, trudnyrh arcydzieł 


twórczości muzycznej, 
IREITOWRCZSZEIKEPTOZEJZOZĘZ 


-Telegramy 


Tel. W. A. T. i własne, 


Choroba Franciszka Józefa. 


WIEDEN. Lekarze stwier= 
Elzkii, że cesarz Franciszek 
Józef jest chory na zapale= 


WIEDEŃ. Stan zdrowia cesarza 
Franciszka Józefa pogorszył się tak 
znacznie, że zwołano konsyljum, w- 


którem bierze udział słynny lekarzy felski 


i protestują przeciwko nehwale 


śmierci księżny 
mających 12000 morgów. obszaru, 


SEM NOWA GAZETA ŁOÓDZKA*—21 Kwietnia 1914 f. 


Thiers. Z powod zaziębienia na- 
stąpił bronchiń i fetra. | M. 
WIEDEN.. Na życzenie ceSarza 
Franciszka Józefa wezwano do 
Schoenbrunnu następcę tronu z Ko- 
nopisztu oraz arcyksieżniczkę Marje 
Walerję. Przybył tam równiez hr. 
Tisza w celu porozumienia się z CC- 
sarzem w sprawie zwołania dele- 
1. 
de WIEDEŃ. Początek choroby ce- 
sarza Franciszka Józefa datuje Się 
od przyjazdu cesarza Wilhelma do 
Wiednia. Cesarz Franciszek Józef 
jadąc na dworzec przybył tam © pół 
godziny przed nadejściem pociągu í 
cały czas spędził na Sali, a Z po- 
wrotem jechał w odkrytym powozie, 
podczas słoty. 


W przededniu wojny. 

WASZYNGTON. leba reprezentantów 
nchwaliła do dyspozycji Wilsona kredyt 
w wysokości 50 milionów dolarów na przed- 
wstępue przygotowania zbrojne przeciwko 
Msksykowi. 

WASZYNGTON. Wezoraj odbyło się pod 
przewodnictwem gen. Daweya wspólne po- 
siedzenie ministerjum matyaarki i armji. 
Głównodowodzącym armii operacyjnej prze- 
ciwka Meksykowi mianowano generała ma- 
jora Wooda. Amerykanie opuszczają pośpie- 
sznie M=ksyk. : 

NOWY JORK, Cała V brygada w sila 
11,000 iudzi przeniesiona została z Huston 
w T x:s dy Guivestou, gdzie oczekiwać ma 
na dalsze rozkazy. 

Dziś w nocy ma się rozpocząć nieodwo= 
łalnie blokada Stamnieo, a ile Huerta do 
ostatniej chwili nia ustąpi. i 

NOWY JORK. Huerta trwa w swoim 
uporze i nie zwraca uwagi na żadne prze- 
dłożenia. Zachowuje przytem niebywały 
spokój, Wezoraj np, był na koncercie i bawił 
się doskonale. 

VERA CRUZ. Kapitan Haghes, szef 
sztabu fioty amerykańskiej wezwał admirała 
Mansa, głównodowodzącego silami morskimi 
pod Vera Ornz, aby ten nakazał wszystkim 
znajdującym się w porcie statkom handlowym 
niezwłoczne opuszczenie portu. 

LONDYN. Z Waszyngtonu donoszą; że 


"w całej Am-ryce panuje niezwykły entuzjazm 


wojenny, Wczoraj 2,500 studentów uniwer- 
Bytetu waszyngiońskiiezo urządziło pod pa- 
łacem byłego prezydeuta Tafta manifestację 
na cześć wojny. Taft wygłosił płomienne 
przemówienie, oświadczając się za wojną i 
wzywając do niej. 

Po ulicach przeciągają liczne demonstra- 
cje, wznosząc okrzyki „niech żyje wojnal* 

Reformy giełdy. 

PETERSBURG. Minister skarbu, Bark, 
opracował projekt zasadniczego zreformowa- 
nia giełdy za pomocą reorganizacji insty- 
cji maklerów i bardzo oględnego przyimo» 
wania w poezet rzeczywistych członków gieł- 
dy pieniężnej. 

Krytyka. 


PETERSBURG. W ostatnim -numerze 
„Grażdanina* ks, Meszezerskij w ostrym ar- 
tykule występuja w obronie żydów przed na- 
paściami prawicy, w drugim zaś artykule 
wyrażą ubolewnnie z powodu dymisji kura- 
tora petersburskiego okręgu naukowego, 
Pruteżenki, krytykując jednocześnie politykę 
ministra oświaty. 

Zamieszanie w Albanji, 


DURAZZO. Zamieszanie w Albanji wzra- 
sta z każdym dniem, Obecnie czarnogórze 
zgromadziło w Tuzzi wielkie masy wojska 
pod dowództwem Martynowicza i dąży naj- 
widoczniej do połączenia północnej części Al- 
banji do Czarnogórza, 

W sprawie biskupstwa wrocławskiego. 


CIESZYN, Wczoraj odbyło się pod 
przewodnictwem burmistrza Demla posie« 
dzenie rady miejsziej w sprawie biskupstwa 
wrocławskiego. Po namiętnem przemówie- 
niu Demla, zwracającego się przeciw znanej 
uchwale rady miusta. Krakowa, przyjęto res 
zolucję, oświadczającą, że nieprawdą jest ja- 


koby szlązacy austrjacey dążyli do prz,łąCze= 


nia się do biskupstwa ołonieckiego, gdyż są 

z obecnego stanu rzeczy bardzo zadowoleni 

rady miej- 

Skiej Krakowa, z l 
-Sr ierć księżny Bgińskiej, 

POZNAN. Z Jabłonowa donoszą o 

Ogińskiej, właścicielki dóbr 


Pani Pankhurst 


LONDYN. Podczas pobytů pary an 
ej w Paryżu Pankhurstowa ka: 
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Kupiec m. Łodzi, 
po długich cierpieniach, zmarł dnia 
%0 kwietnia r. b, przeżywszy lat 53, 


Wyprowadzenie zwłok nastąpiło 
we wtorek, dnia 2i kwietnia, o g dz. 
12 w poładnie, z mieszkania przy 
ul. Piotrkowskiej 63, na cmentarza 


wyznania mojżeszowego, 6 czem 
zawiadamiają krewnych, przyjasiół 
i znajomych stroskani 

Żoną, dzieci i rodzina, 


będzie pod ścisły duzir policyjny, 8 w ra 
zie dopuszczenia się jakichkolwiek wybry 
ków w Paryżu będzie truxtowana, jak naj 
niebezpieczniejsza anarchistka, 


Trzęsienie ziemi. 


LUBLANA. Aparaty sejsmograficznę 
zanotowały silne trzęsienie ziemi, którego 
odległość obliczono na 9.170 kilometrów, 

Testament kardynała Koppa. 

WROCŁAW. Otwarto tasiament zma 
rłego kardynała Koppa. Okazuje się, że 
zostawił on 7,000,000 marek majątku esoi 
bistego, który prawie całkowicie przekazał 
kapitule wrocławskiej. Pozetem polecił 
wypłacić 250 urzędnikom kapituły pa 500 
a członkom chórów kościelnych po 300 
marek, z wyjątkiem dyrygentów, którzy 
otrzymują większe sumy. Niżsi urzędnicy 
kapituły otrzymali legaty, na ogóluą su: 
mę przeszło 1,000,000 marek. 


Tunel pod Atlantykiem. 


Powieść Kellermana p. t. „Przekop”, 
duży zyskała rozgłos na szerszym świecie 
Obeenie podają dzienniki amerykańskie o 
bliczenia, jakie z powodu podniesionego w 
tej powieści pomysłu uczynił niemecki 
inżynier Hans Dominik. Zdaniem tego in 
żyniera pomysł tunelu, łączącego Amerykę 
z Europą, nie jest do wykonania niemożli 
wy, chociaż przedstawiałby trudności ol 
brzymie,  Najkrótsza odległość, dzieląca 
Amerykę od Europy wynosi 36,000 klm. 
Tunel możnaby budować dwojakim sposo 
bem. Możnaby drążyć go pad ziemią tak 
głęboko, by sklepienie ponad tunelem zdo 
łażo utrzymać olbrzymią masę wody, któ 
raby nań zgóry tłoczyła. Gdyby roboty 
zaczęto odrazu na obu końcach, można 
przy dzisiejszych Środkach liczyć po pięć 
metrów na każdym końeu dziennie, a więc 
razem 10 metrów. Zajęłyby te drugie ty 
siąc lat czasu. 

Możnaby jednak pokierować tunel 
przez wyspy i rozdzielić przez to pracę na 
cztery miejsca, nawet jednak przy tych 
możliwie najkorzystniejszych warunkach i 
licząc na maszyny udoskonalone, trwałaby 
budowa 125 lat,a więc przez pięć pokoleń. 

Drugim sposobem, szybszym byłoby, 
ulanie olbrzymiej rury żelaznej w wielu 
odcinkach; następnie na okrętach, rozsta 
wionych na oceanie między Europą a Ame 
ryką, spajanoby te rury i zanurzano jedno 
cześnie pod wodę. Koszt takiego tunelu 
obliczyć można na 276 miljonów funtów. 
Szybkość pociągów, kursujących we wnę 
trzu takiego tunelu, nie mogłaby  przekra 
czać 100 kilometrów na godzinę, jednak 
mimo to podróż cała z Francji do Nowego 
Jorkn trwałaby tylko 54 godzin. 

Przypuszczają wszakże, że przeprawa 
ta działałaby fatalnie na nerwy podróżnych 
i ktoby ją raz odbył, jażby drugi raz na 
nią się nie odważył. A koszt przejazdu 
musiałby być bardzo znaczny, więe projekt 


zostanie nadał w dziedzinie fantazji powie 


ściopisarskiej, 


Skrzynka do listów. 


Szanowny panie Redaktorze! 


W dniu 5 lutego b. r. ośmieliłem się 
trudzić Sz. Pana Redaktora aby wydru- 
kował wzmiankę o pretensjach wierzycieli 
do Towarzystwa byłej Harmoniji. 

Uporczywe milczenie ze strony b. 
Zarządu „tejże Harmoniji i nie postaranie 
się do dziś dnią o zaspokojenie pretensji, 
pozwala czynić wszelkie możliwe domysły. 

Wszakże tak jak jest, pozostać nie 
tmoże.—Mam nadzieję, że dobra opinja Pa- 
nów z byłego Zarządu nie pozwoli, aby 
wierzyciele mieli przypominać, że nie są 
zaspokojeni w swojej pretensji. 

Racz przyjąć Sz. P. Redaktorze wy- 
razy szacunku, - 


Jeden z wierzycieli 
- Łódź 18 IV 1914. 
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Gzłowiekzwierzę. 


Profesor-demoralizator. 


>: Przeszło od tygodnia jnż prasa rosyjm 
ska postgpowa zajmuje się profesorem uni- 
wersytetu kazańskiego, Mereżkowskim (nie 
należy go mieszać z pisarzem D, Mereża 
kowskim), który systematycznie znieprawiał 
i sprowadzał [na drogę nierządu  nieletnie 


dziewczęta. Mereżkowski demoralizował dziew- 


częta przy pomocy „metod naukowych”. Gdy 
-dziecko uskarżało się i rodzice wszczynalł 
sprawę, prof. Mereżkowski albo przekupywał 
tych, alho prośbami zmuszał do  milezenia. 
, Gdy sprawki jego prasa wyciągnęła na świa: 
„tło dzienne i prokurator rozpoczął Śledztwo, 
prof, Mereżkowski otrzymał nagle od mini» 
stra Kasso urlop i wyjechał zagranicę, gdzie 
też przepadł bez wieści. 

~ W eela dokładnego opisania sprawy tej 
podajemy poniżej historję życia zbrodniczego 
_ profesora, w którym już od lat najmłodszych 
_klełkowały zwyrodniałe popędy, | 
Lata młodzieńcze. 


K. 8. Mereżkowski jest synem jenera; 
ła nadwornego, nio też dziwnego, że otrzym 
mał wykształcanie i wychowanie bardzo sta- 
raune, Prócz wszystkiego, włada on języ” 
kami francuskim, niemieckim, angielskim i 
włoskim, Niegorzej tez grywa na pianinie i 
maluje akwarela. 

i Mając lat dwadzieścia, skończył wy- 
dział przyrodniczy uniwersytetu  petersbum 
skiego, zaś w dwudziestym trzecim roku roze 
począł wykłady, jako docent przy  kaledrze 
zoologji, prócz tego zaś wykładał na wyż» 
szych kursach kobiecych, 

Już poczynając od drugiego kursu, 
pracował zbyt gorliwie: obok swych zajęć 
uniwersyteckich, poświęcał się samodzielnym 
badaniom aniropologicznym i zajmował się 
spirytyzmem, 


Hiałzeństwo: 


W krótce Mereżkowski ożenił się z bar: 
dzo młodą  dziawczyną, która dopiero:ca 
skoczyła gimnazjum. Ojeee dał mu kawał 
ziemi na Krymie, w pobliżu Jałty, oraz pew- 
ną sumę na urządzenie i Mereżkowski wyż 
budował sobie piękną willę, urządził wspat 
niałe winnice tuż przy szosie, idącej od Jał< 
ty de wodospadu Uczam Bn, i 

Tutej już rozpoczął się ten koszm arny 
dramat, który zakończył się ostatnio ucieczką 
Mer: Żkowskiego Był to człowiek o niemo- 
żliwie despotycznem usposobieniu, Zonę swą 
wprost nieprawdopodobnie tyranizował.Zmuszał 
ja, naprzykład, do chodzenia boso, w samej 
koszuli tylko, i do przyjmowania w tym 
stroju gości, | 


jak Adam w raji 


Mereżkowskiego zaś samego dość czo. 
sto można było spotkać pacerującego na 
szosie w następującem stroju: sandały na 
bosych nogach, słomkowy kapelusz, binokle, 
pas zrobiony z plecionego sznura, chustecz- 
ka do nosa z czerwonym szlaezkiem, wet- 
knięta za pas i.. już nie więcej, 


' .Neieczka z Rosji. 


Tataj też, nie krępuje się zupełnie 
obecnością żony, zaczął on przyjmować da 
domu, pod pretekstem dania służby n siebie, 
12—18 letnie dziewczynki, które też czynił 
sobie różnymi sposebami powolne, Jakiś 
pokątny doradca poradził jednak jednej z 
matex takich pokrzywdzonych dziewcząt po- 
ciąg '4ć rozpustnego profesora do odpowie= 
działności sądowej, w celu. zarządzenia na 
osobie jego szantażu, Skoro jednak  Meraż- 
kowski o tem się dowiedział, nie dbając o 
nie, uciekł do Ameryki, pozostawiając żonę 
bez grosza, willę zaś na łaskę lost., 


W Kalifornji, 


Nie czując się bezpiecznym w New- 
Yorka, i wcgółe na wschodzie, gdzie i ro= 
sjen jest więcej, i gdzie jest konsulat i pos 
selstwo, uciekał Mereżkowski coraz bardziej 
na zachód aż wreszcie znalazł się w Kali 
fornji. Tutaj zamieszkał gdzieś na j 
sobą mi- 
szczegółny uczony 


wiu w samotnej fermie. Mając ze 
kroskop, rozpoczął 


ów 
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pustko- , 


badania przyrodnicze nad przeróżnemi stwo- 
rzenłami wodnemi, Żyjącemi jedynie w tych 
okolicach, . 


Znów satyr. 

Lecz spokojne jego zajęcia naukowe nie 
trwały zbyt dłago. Jeden z fermerów, Sg» 
siadów Mereżkowskiego, miał dwunastołetnią 
córkę, która wpadła panu piofesorówi w oko. 
Począł więc ją Śledzić i, gdy razu pewnego 
ojciee— wdowiec wyjechał do  poblizkiego 
miasta, Mereżkowski zaszedł do ich domu, 
poczęsiował dziewczynę cukierkami i zaezął 
obdarzać ją dość miedwuznaczaćemi pieszez0= 
tami. Gdy dziewczyna próbowała się bronić 
gwałcicie] zagroził jej rewolwerem, którego 
jednak napastowana nić przelękła się i, Wye 
biegłszy na drogę, zaczęła wołać o pomoc, 
Mereżkowski, widząc, że przegrał, ratował 
się ucieczką, 

Gdy fermer powrócił do domu, córka 
opowiedziała mu o wszystkiem. Wówczas ten 
udał gią do Mereżkowskiego i kazał "niezwło- 
cznie porzucić mu miejsco zamieszkania, 
mówiąe: 

— Bądź mi pan wdzięczny, że tylko 
na tem się skończyło, Bo gdybym opowie- 
dział to swym rodakom, wówczas nie i nikt 
nie mógłby pana ochronić przed Śmiercią 
haniebrą z rąk gromady. Powieszonoby cię 
na najbliższym słupie telegraficznym. 

Mereżkowski, po tych nieudanych „za» 
lotach* wyjechał i zamieszkał w  mieświe 
Los Angelos, połóżonem również w Kalitornji 
i tu przebył dwa lata. 

Przez czas ten ostatui jedna z ofiar jego w 
Rosji zdołała wyjść już zamąż, Prócz tego 
któś uproszony przez niego, zapłacił dziew. 
czynie tej i jej rodzicom pewną sumę za 
milezenie, i w ten sposób sprawa została 
zatuszowana, 

Podezas pobytu "swego w  Ameryte, 
Mereżkowski nie przysłał żonie ani grosza, 
i biedna kobieta dosłownie przymierała gło- 
dem. Dzięki pomocy znajomysb, zdołała po: 
znać jakiś fach, którym też zarobkowała, 


Powrót do ojczyzny. 


Bezpośrednio potem  Mereżkowski po 
wraca do Rosji, gdzie, w jakiś bliżej niepo: 
jety sposób otrzymuje posadę profósora... bo- 
taniki w Kazaniu, Dlaczego powierzono mu 
wykłady botaniki, gdy był on zoologiem, — 
pozostanie prawdopodabnie tajsmuicą. 

Tetaj też na nowo rozpoczyna swą 
działalność zbrodniczą,. której tym -razem 
sądzonem było przyćmić wszystkie -dotych« 
czasowe jego Hwieikie czyny. Byłoby nie 
sposób przytoczyć dokładnie i wszystkie 
zbrodnie, które popełnił „znakomity nezony* 
a o których rozpisywał się w swym bez 
wstydnym pamiętniku. Dziś pamięturk jest 
już w rękach prokuratora i pozwała sądowi 
wględnąć w całą okrótność i zwierzęcość 
praktyk Mereżkowskiego, | 

Ze zbrodni profesoratgwałciciela podać 


możemy kilka tylko i to te, które stały się 
"powodem wyłoczenia przeciwko niemu poe 
Biępowania karnego,’ 

Na pierwsze miejsce, rzecz prosta, 


wysunąć trzeba 


Dramat trzyletniej Gerdy; 

córki służącej Merczkowskiego, Marji Grün- 
berg, która też padła ofiarą zwierzęcych je- 
go popędów. Już w lutym w Kazaniu Toz- 
niosła się wiadomość, że Mereżkowski usilo- 
wał zgwałcić trzyletnią dziewczynkę. Była 
to córeczka służącej u niego -zamożnej ko- 
biety, pochodzącej z Tukuma, niejakiej Grün- 
bergowej. Matka nieszczęsnego dziecka zasta- 
ła je kiedyś w gabinecie Mereżkowskiego, 
gdy ten obdarzał ją niedwnznacznemi pie- 
szczotami. Przelękniona i oburzona, opuściła 
natychmiast służbę, na prośbę jednak chle. 
bodawcy swego, który upewniał ją, że nie 
miał względem dziecka złych zamiarów, oraz 
z powodu braku zajęcia, po pewnym czasie 
znów Qo niego powróciła. Ale już po dniach 
kilkunastu Mereżkowski dopuścił się gwałtu 
na osobie owego trzyletniego maleństwa. 
Gdy dla Griinbergowej stało się to taktem, 
nis ulegającym wątpliwości, porzuciła znów 
służbę, oraz zwróciła się ze skargą do poli- 
cji Sledczej. 

Sprawa ta robiła się coraz głośniejszą i, 
z porady przyjaciół, Mereżkowski na miesiąc 
wyjechał z Kazania. Podczas jego nieobeeno- 


5. 


ści postarali się oni całą sprawę zatuszować, 
to też im się, dzięki stosunkom i odszkodo« 
wania danemu Qriinbergowej, kobiecie bie- 


„dnej i opuszezonej przez męża, udało, 


Romans z Karą, 


Po powrocie do Kazania, Mereżkowski 
wnet się rozejrzał za nową ofiarą. Tym Tae 
zem wybór jego padł na ezternastoletnią 
Kalerję K., którą Mereżkowski przyjął od 
nieświadomej matki „na wychowanie”, Fa- 
two jest pojąć, jakimi Środkami pedagogi- 
cznymi wychowywał profesor dziewczynę tą. 

Mereżkowski, wyjeżdżająę w jakichś 
Sprawach służbowych, nie będąa pewnym 
swej Kary, jak ją nazywał, zapragnął przy. 
jąć do niej bonę, by ta baczyła nad jej „mo- 
ralnością*, | $o go właśnie zgubiło, Bo nie- 
szczęśliwa, gwałeona dziewczyna zaraz przy 
pierwszsm spotkanin ze swą opiekunką, nie- 
jakąś Popową, opowiedziała jej o swem 
okropnem życiu w niewoli u Merażkowskie- 
go, który, nietylko ją gwałcił, ale wykony= 
wał nad nią jakieś straszliwe praktyki sae 
dystyczne, od których całe ciało i głowa 
dzieweęzyny pokryte były ranami, 

Popowa postanowiła nie opuszczać dziew» 
czyny i uczynić wBzystko, by ją uwolnić ze 
szponów rozbestwionego ezlowieka, tymbar= 
dziej, że z ust jej, oraz ust służącej dowie- 
działa się o zbrodni gwałtu, którego ofiarą 
padły dwie dziewczynki, 6-cio i 8-letnia cór- 
ki stróża tatara. Mereżkowski, po powrocie 
do Kazania, przeczuwając coś, czy też będąc 
uprzedzonym, po dniach kilku znów wyje- 
chał, zabierając ze sobą Karę. - 

Dzięki pomocy Popowej, oraz Towarzy" 
stwa ochrony kobiet, rodzieom Kary udało 
się go jednak odnaleźć w Petersburgu. Me- 
reżkowski niezwłocznie oddał im córkę, sam 
zaś 


uciekł niewiadomo dokąd. 


Jak wykazało śledztwo 1 poszukiwania, 
oraz listy gończe, rozesłane za nim,  Mereż- 
kowski czas jakiś był w Nieei, stamtąd je- 
dnak pojechał do Paryża, gezie też głównie 
go. poszukują. | 

Zeznania Griinbergowej, Kary, Popowej, 
służącej i wielu ianych osób w zupełności 
potwierdzają wszystkia opisane fakty. Jak 
się zdaje, śledztwu uda się wykryć, iż w Ka- 
zaniu istniała cała organizacja gwałeicieli 
nieletnich dziewcząt, 
w hotelu „Francja”. "Pomocą do tego będzie 
może 

Pamiętnik Miereżkowskiegoy 


w którym tan najgorliwszy działacz prawicy 


kazańskiej w sposób wyuzdany, bezwstydny 
opisuje koło dwudziesta faktów gwałcenia 
przez siebie dziewcząt, często trzy—eztero- 
letnich, Do opisów dołączone są fotografje, 
przedstawiające tego zbrodniczego satyra 
w różnych potwornych pozach z jego of! ra- 
mi. Musiał zatem być ktoś, kto fotografował, 
ktoś zaufanz, którego nie Jękał się Mereż- 


PEETA. 
ERCUWZNIEF TEE ATIOTA 


WARSZAWSKI 


LWY, SŁONIE, ZEBRY 


Balet; 


mających swój klub. 


Dziś, we wtorek, 21 kwietnia o godz. 8 m. 30 wiecz, 
B-cie Nadzwyczajne Przedstawienie 


Wielki Program HWszechówiatowy, 


Oryginalna zbiorowa tresura — 4 „DRAPACZE NIEBA 
przez dyrektorstwe Cinisellich, i PIĘKNA KREOLKA. 


KOTY w SAMOLOTACH | 
komicy i w 


szystkie atrakcje. 


Prenumeraię i ogłoszenia 


kowski, którego dyskrecji był pewien.. Sledze 
two sądowe dążyżusilnie ku odsłonięciu wła» 
śnie tej tajemnicy. Dziś już sprawa stała się 
zbyt głośną, by można było w jakiśkolwiek - 
Sposób łeb jej uzręcić. Bądźiny więc pewni, 


Że za dni kilka dowiemy się o nowych are- 
sziowaniach w Kazanin, 


To było straszne patrzeć, jak on co* 
dzień upadał coraz niżej, nie mogłam B0- 
bie wyobrazić czem się to skończy. Ale 
dla mnie też szczęście zabłyslo: za poradą 
naszego nauczyciela wzięłaja w aptece pu- 
dełko „Nitrowin-Hmbrej". Po użyciu po 
tygodniu przestał pić wino, a teraz zup.ł- 
nie nie używa trunków. Pamiętajcie o 
tem, nieszczęśliwe matki i żony, i wybaweie 
waszych blizkich ze sżponów tego potwo- 
ra. Ten Środek jest tani i dlatego dostęp- 
ny dla wszystkich. Na każdem pudełku 
prawdziwego Sitrowina jest napis: „Wyrób 
laboratorjum K. W. Embrej*, Wystrze= 
gać się podrabiań! 82-1 


PEEP EEEE N 
2322422222222, 


po 


piękność twarz, biati i ni 


Jedynie używając KREMU przeciw 

piegom, opaleniźnie, plamom, wągrom, 

i liszajom, kupionego tylko w składzie 
na Nawrot 54. 


. Cena za słoik 50 kop. mocniejszy 
75 kop, 


Nowość l 
Specjalny KREW M 4 na porę wio- 


senną, zapobiegający opaleniu się, Cena 
za słoik I pile 


s PNA 


MsaaacaocEGEECEEGREEÓCELGEGS 


od dnia I5J238 października, 


(Czas petersburski różnica 37 min. wcześniej) 
Kolej Fabryczno-Łódzka 
Guchodzą z Łodzi: a) (2.15, b) 7.20 
10.00, dy 12.50, e) 1.50, Ê 8.45, g) 5.45 h) 6.43, 
8.45. . 
Przychodzą 


do Łodzi: 4.37, 7.22 


9.85, i) 10.40, 1.00, j) 4.36, 8.62, 8.55, k) 11.00. 
Kolej Warszawsko-Kalłiska. 
DBdchodzą de Kalisza: 
12.24, 4.38, 6.18, 8.12. 
Gdchadzą do Warszawy o godz. 11.0L 
12.34, 5.80, Zn3i: 


o godz. 7.55 


TRUPA LIAS 


Kap. Roland: 
Gry ikaryjskie. 


„tirół armatnitfs 


ji dla „Nowej Gazety Łódzkiej* przyjmuje w Kijo sie ji 
SE | RHTAN EM ATU B RRRRI UD zë: 
zz A 5 « EJ 
n W. | | JI ii N | EEEE n 
lij Kijów, Fundukiejewskaja AG l4, tel. 34-84 lij 


z I! prac i — a moj 11 pz! pee aaa L 
pemr a I 


Ogłoszenia drobne., 


oraz jego Agentury w Moskwie, Petersburgu, Warszawie, Odesie i Paryżu 


i 1 n amie í fi) 


poszukuję pokoja nmeblowanego 
* przy rodzinie na czas krótszy. 


Oferty w Administracji „Gazety* sub 
2665 


używane 
rsperacja, zamiana, 
na raty. Chodkowski, Mikołajewska 


instrumenty, strojenie! 


przewóz. Można 


25 tel. 8455 | 2830-13—1 
Sprzedam tanio meble z dwóch po 
T- 


kojów Widzewska 119-14 I piętro 
front 


skrzypcach ul. Gubernatorska g 
m. 24. 2978—2—1 


Kto pragnie serdecznie się uśmiać i zo 
o wszelkich życia kłopotach, niech zapuka do 


DWUGODZINNY 
Pierwszorzędny PROGRAM. 


Choroby skórne i weneryczne Dr. L. PRYBULSKI. 


Analizy krwi; wydzielin, MOCZU. 


Część I. 
„ D 


Pierwsza Lecznica lekarzy specjalistów 
= dla przychodzących chorych 


ES 45, Piołrkowska 45 (róg. Zielonej) 
Wewnętrzne i nerwowe Dr. L SZWARCWASSER od 10 — 11 i 


w niedziele od 10 — 11. 


1 — 24 


| GE EST osobliwość 3 
w ciągu dwuch godzin bawić będzie-Sz: 


Publiczność i cała rit os chat da pa 


DRUGICH DRZWI NA LEWO 


7 t el, ak 
niejszą THEA  SAEDTEN i jedynego, nie zamkniętego jeszcze w szpitalu warjatów, BĄAĄSSTRO MESCHYGGE, w mjw ybi niejszej, ja 


od: a -fatsie w 5 wielkich częściach. 


„NOWA GAZETA ŁODZKA*—21 Kwietnia 1914 r. 


nany przez najlepszych artystów włoskich kio „CINES“. 
PIĘCIU er nal gh aw a SCENY, NIEBYWAŁA GRA, Prawdziwe dzieło Sztuki Kinematograficznej. 


PRZYSZŁE NARZĘDZIE OSKARŻENIA. 
ROZŁAM W RODZINIE. 
„ Il. TAJEMNICZE MORDERSTWO. 
„ IV. MIMOWOLNY ZABOJCA. 


Telef. 30-13. WH 


i 41, — 54, codziennie. 


W niedziele, wtorki, czwartki, piątki od 
a Poniedziałki, środy, soboty od '81/, — gi), wieczór. 


Dr. H. SZUMACHER. W niedzielę od 2— 3 pop., wtorek, CZwar- 


drecjaistu chorób wenerycznych, skórnych i dróg moczowych 
D-r $. KANTOR, (Piotrkowska 144), 


róg Ewangieiickiej, Telefon I9-41. 


Prześwietlenie 


iiotogralowanie wnętrzności ciała promieniami Roentgena; 


Gådi- 


net światiolieczniczy (choroby skóry i włosów) i elektroterapentyczny. (niemoc 
płowa). Godziny przyjęcia: 8-—2 rano i 5—9 po południu. Dia pań osobna 


Dr. med. Leyberg 
Krótka, 5 tel. 26-50 
Choroby skóry weneryczne i płciowe. 
Przyjmuje od 10—1 i od 6—8. Panie od 
4—6. W niedziele i święta od 8—4; 
Dla pań oddzielna poczekalnia. 2268 


Dr. L. Klaczkin 


KONSTĄNTYNOWSKA 11. 
Syphilis, skórne, weneryczna 
choroby dróg moczowych, 


LECZENIE SYPBILISU 
EBRLICH-HATA 606. 
Przyjmuje od 8—1 rano i od 5—8 
wiecz., dla dam osobna poczekalnia 


od 4—5. W niedziele i święta tyłko 


do 1 rano. 


Dr, Sonenberq 


Choroby skóry, dróg salą 


i weneryczne, 
PRZEPROWADZIŁ SIĘ 


ma Zieloną 8. 
od 11-1 i 5—71), 


Dr. J. Edelberg 
Lekarz Łódzkiego Centralnego Po- 
i cztowo- telegraficznego wydziału, 


Łódź, Piotrkowska 59. Tel. 2-14 


Przyjmuje od 8-10 rano i-d 5-8 pp 
Choroby kobiece, dzieciiwewnętrzne 


Dr. Med. 


Aleksander Margolis 


-Zielona 6. Tel 6-13. 


Choroby osaka i kiszžok 
eia a od 9 — ii r. iod 4 — 
‘południu. i 


Wyaawcai dan Grodek. 


poczekalnia.: 


1952 a k 


1975 


Dr. J. Silberstrom 


Ordynator Amb, Czer. Krzyża 


Zawadzka £2. 

Choroby skóry, włosów i weneryczne 
Kosmetyka lekarska: Stosowanie prep 
606 i 314 (wśródżylnie) 
Przyjmuje od {2—2 i 5—8 Panieod 
4—5 (osobna poczekalnia), w niedzielę 
do 4 po południu 


Dr. Karol Blum 


Specjalista chorób. 


Gardła; nosa, uszu i zkoczeń./ 
mowy 
(jąkanie, seplenienie i t. dy 
podług metody 


Prof Gutzmana z Berlina, 
Godziny przyjęć: od 10 i pół do 12 
„i pół i od 5 do 7-ej wiecz. 
Piotrkowska 165 (róg św. Ann) 
: Telefon 13. 52, . 


Dr. net. Bolesian Kon > 


horob »y uSziu;, nosa, gardła 
g i chirurgiczne. 
Piotrkowska 56.. Telefon 32-62. 
Godziny prżyjęć: od 9—11 rano i od 
4—7 po połndniu.- W niedzielę do 11 
rano i od 2— 4po:poŁ  ' /.: 419 


Starszy Felczer. 


Piotr Golański 


Były etatowy felczer Szp. Dz. Jezus ' 


> w Warszawie, E 
, z.długoletnią praktyką. 
Wykonywa wsze:kie czynności. 


"w zakres felczerstwa wchodzące 


Codziennie szczepienie ospy 
świeżą krowianką. 


Rzgowska 33, I-sze piętro. ; 
AW: tłoczni J ans aroia Widzewska 3: 198s 


Poniedziałek, wtorek, środa, tek od 1—2. 
BLUM Piątek, sobota, niedziela od 9 — 10- rano: 


tek, piatek od 8), do 91, wieczór, w poniedziałek, środę, sobotę od 1*/, do 21/, po poł. 
Choroby dzieci miejsce porad dla matek szczepienie ospy Dr. i. LIPSZYĆ codziennie od 1—2 pp. 
Choroby chirurgiczne Dr. M. KANTOR od 2 — 31 7—8 wieczór SZA 
Choroby kebiece Dr. M. PAPIERNY od 3 — 4 codziennie. 
Choroby eczu Dr, B. DONCHIN Codziennie od 9 — 10 rano. 


Chożoby nosa, uszu i gardła Dr. C. 


pp- 


Badanie mamek. Porada 59 kopa 


(r. L. PRYBULSKI 


Ulica Południowa Ni 2. 

Telefon X 18-59. 

choroby skórne, włosów, 

(kosmetyka lekarska) -weneryczne, 
moczopłciowe i niemocy płciowej. 

Leczenie syphilisu salyarsanem Er- 


Syphilis, 


lich-Hata „606*—914 (wśródżyłlnie). 
Leczenie elektrycznością, ełektrolizą 
(usuwanie szpecących 'włosów) o- 
świetlenie kanału (uretroskopia). 
Przyjmuje od S$=1 r. i oś 4—93 pa. 
panie od 5—8 pp 
Dia pań oddzielna poczekalni ia, 


GABINET DENTYSTYCZNY 


Dr mel. Zacharoy 


(b. zarządzający i lektor szkoły den- 


tystycznej). Specjalista: chorób zę- 

bów, jamy ustnej i sztucznych zębów. 

Piotrkowska Ne 79. Przyjmuje 
oà 9 i pół do 2 i oł 4 — 8. 


Dr. Stnistio Leoinson 


Choroby wewnętrzne, płuc I serca. 


Przyjmuje od 8—9i pół 
rano i od 5—7 po poł. 
ul. Piotrkowska 87. 
2550—15—1 


Prekonajte ię 


> i szyb jest „SIDORIN* 
~ &. Jeskowicza (jun). 


Żądajcie wszędzie w opakowaniu 
15 i 25 kop. Przedstawiciel na Łódź 
- D. Markus, Piotrkow. 115, tel. 21-79 
na Król. i Ces: G. Joskowicz, 


Zgierska 13, 


n SKŁAD: _APTECZRY. 


W do 


— Wesoła opka 


Tel. 8—19. 


Nr. 90. 


a Dyrektor wMeschugge 


za którymi ujrzy najpiekniejszą dziś” 
HANNI WEISSE, najsympatycz- 


Nad program : 


„Urapieżne 


aktach, 


Sensacyjny; dramat w 4 eP 


otworzyłem 


it. p. po bardzo nizkich cenach. 


2577—10 


Lemoniada 


Cena flaszki 8 2 


Lemoniady Owocowe. 


Tanio, dóbeca i 
a nawet bez pieniedzy II 
powszechnie. znana firma 


Sprzedaje na 
~ sezon 1914 r. 
nowe typy 
rowerów. 


Szosowe, wyścigowe 1 damskie A 
najpierwszych w świecie wypróbo- l 
wanych angielskich marek B. S. A. $ 
Triumph, Raleigh, Rudge-With- | 
wort I ORMONDE po nisbywale H 
przystępnych cenach, a także na H 
warunkach rozpłaty DO 30 MIE- g 

SIĘCY, począwszy 3 


od rb. 3.50 kop. "ese | 
Ceny got. ed rubli 75. : 


Największy dom Automobilowo-Ro- j 
; werowy. | 


„The- New 


Maison-Ormonde” Ę 
ODDZIAŁ w ŁODZI : 
ul. Spacerowa Ab 49. B 
Cenniki bagato Bastrewane bezplatnie. W Ą 
niedziele i święta magazyn otwartyod go © 
ER Yr. PB e 


, Stały skład 2000 szt. rowerów i moto cykli 


Doskonały w smaku 


Koniak „imperial? 


Żądać wszędzie. 881-20-17 


Niniejszem mam zaszczyt zawiadomić RARE Publiczność, że 


FABRYKĘ HAFCIARSKĄ 


przy ul. ZACHODNIEJ X% 33, i przyjmuje wszelkie zamówienia w z8- 
kres hafciarstwa wchodząće: kostjumy, płaszcze, bluzki, suknie balowe 


Z poważaniem 


BERGER, Zachodnia 33. 


Lemoniady Owocowe. <<<«< 


Najzdrowszym napojem jest dobra 


Owocowa 


z naturalnych soków na wodzie destylowanej. 


To też proszę żądać „sszędzie tylko lemoniady wyrobu fabryk 


K: CHĄDZYŃSKIEGO, 


Wyrób dobry i ezysty 
Kantor: Główna 51, róg Widzewskiej, telefon 15-69 


w patentowanych iłasz 
kach oplombowanych: 
— pod gwaraucją, 


Dostawa do domów. 


Wybitny dramat 
psychologiczny 
w 4-ch wielkich 
wyko- 
x ZUPEŁNIE NOWA, TRZY ZYMAJĄCA W NA- 


ptaki“ 


iini 


"3mm0S90M0 Aperuotuacj 


| Oryginalny tylko w bialy ch Ą 


udełkach, 


| Najlepszy środek do czy- I 


| Szczenia obuwia; 


czyni | 


i skórę miękcką i nieprzema: ? 
j kalną, nadaje iej potyo r 


5 Fabytanck LUSSZYŃSKI } 5 


Ę ad USTAW ROSEN TAA, : 


WATSTEWĄ 


DEE z 


| aesacaacaco 


Skóry podeszwiane 


poleca now Dz, tworzony 


SXŁAD SKÓR. 


Ceny nizkia. 


E 
3 3 Urbankewskii S-ka a 


zd 18 


(wejście z bramy} 


Redaktora Anna Grodek. 


SĄS5 3.1] 


